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P ism o dem okratyczne i bezpartyjne pośw iecone spraw om  knilnralno - ośw iatow ym  I gospodarczym

PRENUMERATA:IHGFEDCBA
wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel i św iąt z dodatkiem tygo­

dniowym  „ST RZECHĄ RO DZINNA'* wynosi m iesięcznie w ekspedycji 

2,10 zł, z odnoszeniem w dom przez listonosza 2,46 zł, kwarta lnie 7,38 zł. 

W  razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w  zakładzie, 

stra jków itp ., wydawnictwo nie odpow iada za dostarczenie gazety.

Nakładem i drukiem „D rukarni Przem ysłowej" (Fr. M iem czyk) w  Chełm ży-

Redakcja czynna od godziny 11 —  12 1 od 16 —  17-te i.

Redaktor odpow iedzia lny: FRANCISZEK M IEM CZYK, Chełm ża.

T elefon
7^ ..

O G Ł O SZ E N IA :
10 groszy za m ilim . 1 łam owy, szerokości 33 m m . Za reklam y na stronie  

tekstowej szerokości 82 m /m . 50 gr. na 11-gie j 75 gr. na I-e j 1,—  zł.

Przy pow tórzeniu ogłoszeń udzie la się rabatu. —  Przy dochodzeniach  

sądowych i konkursach wszelkie rabaty upadają. —  O głoszenia zagra ­

niczne 25°/0 dopłaty.

Za  term inowe  um ieszczenie i przepisane m iejsca adm inistracja nie  odpow iada  

Konta bankowe: M iejska Kasa O szczędności —  Bank Ludowy Chełm ża  

— M iejsce płatności —  Chełm ża. —

R edakcja A dm inistracja i E kspedycja: C hełm ża, prsy R ynku B ednarsk im  nr. I., narożn ik ni. H allera

N r. 122. C hełm ża, czw artek , dnia 30-go m aja 1929 r. B ok II.

Święto Polski
Chrystusowej.ONMLKJIHGFEDCBA

W  P o lsce, g d z ie u ro czy sto ści k o śc ie ln e tak  

często łączą s ię z sy m b o lem  o d ro d zo n eg o  p ań stw a , 

św ię to B o żeg o C ia ła p o siad a szczeg ó ln ie jsze zn a  

o zen ie .

Jes t o n o b o w iem  sy m b o liczn em zazn aczen iem  

w  d n iu o d d aw an ia n a jw y ższe j czc i C ia ła B o żeg o  

p rzez K o śc ió ł, p o w szech n e j łączn o śc i N aro du z K o ­

śc io łem .

O d ch w ili, g d y p o raz p ie rw szy z m u ró w  k a ­

ted ry p o lsk ie j w y ło n ił s ię n a s ło ń ce u ro czy sty i 

b arw ny  k o ro w ó d  d u ch o w ień stw a , d o sto jn ik ó w  k o ron ­

n y ch , p a try c ja tu ,.sz lach ty  i m ieszczan , — m in ę ły  

ju ż w iek i ca łe .

Jak c ien ie p rzesz ły d y n astje P iastó w , Jag ie l­

lo n ó w  i W azó w ; jak b u rza p rzew alił s ię n ad R ze-  

cząp o spo litą n a jazd szw ed zk i, k o zack ie b u n ty i re -  

b e lje . Ja* tęczo w e k o ło F o rtu n y p rze to czy ła s ię  

P o lsk a s ta ro sz iach eck a —  k u  p rzep aśc i. C ia ło je j  

zru m ien io n e k rw ią b o h a te rsk ą —  ro zsza rpa ły k ru ­

k i i w ron y . O k o śc iach , b ie le jący ch n a  p u sty n iach  

n iep raw o śc ią zapo m n ieć p rag n ą ł św ia t. T ak , jak  

zb ro d n iarz p rag n ie z p am ięc i sw ej o fia ry w y m azać  

w id m o sw ej zb ro d n i.

N ap różn o ! C o ro k u d źw ig a ł s ię ze śm ie rte l­

n e j p o śc ie li tru p m ęczenn ik a i ze s ło ń cem  m o n ­

s tran c ji n a p ie rsiach k ro czy ł p rzez u lice m iast i 

w si, u k azu jąc lu d o w i — jeg o B o g a i Z b aw cę , a  

k a to m  —  M ścic iela .

1 p o ch y la ły s ię k o rn ie p rzed M ajesta tem  N aj­

w y ższeg o g ło w y p o d b ity ch , a le n ie zw y c iężo n y ch i 

b led li n a jeźd źcy , k tó rzy teg o h o łd u zab ro n ić im  

n ig d y n ie m ie li o d w ag i.

N astał d z ień sąd u . Z atrząsł s ię św ia t w  p o ­

sad ach i sk ąp a ł w e k rw i. Jak trzc in y łam ały s ię  

p o tęg i i tro n y . B ó g w y w y ższy ł m alu czk ich .

D ziś n ad p ro cesją B o żeg o C ia ła n ie u la tu je  

ju ż jęk lu d u , m ęczo n eg o za w iarę i m iło ść O jczy ­

zn y . W y szliśm y z k a taku m b .

P o lsk a p rzez „C u d n ad W isłą* p o d n io sła sw e  

d aw n e sz tan d ary i s ta ła s ię zn o w u p rzed m u rzem  

ch rześc ijań stw a P ie rs iam i sw em i w y trzy m u je za ­

lew  b arb arji, k rew  o fia rn ą sw o ich sy n ó w  rzuca n a  

sza lę S p raw ied liw o śc i i p o k o ju ,

I jak w d aw n e la ta , g d y w szy stk ie s tan y łą ­

czy ły s ię , ab y u k o rzy ć s ię w sp ó ln ie w  d n iu  u ro czy ­

s ty m  p rzed ta jem n icą P rzen ajśw ię tszeg o  S ak ram en ­

tu w zach o w aniu p iękn e j trad y c ji, co ro k u w  

w o ln ej P o lsce, ju ż tak  o d  d z iesięc iu  la t, s ta ją  zn ó w  

o b o k s ieb ie p rzy b a ldach im ie arcy p asterza, p rezy ­

d en t R zeczy p o sp o lite j, S ejm  i S en a t w raz z rzą ­

d em , w o jsk ow o ść i n iez liczo n e  o rg an izac je sp o łecz -  

u e ze sz tan daram i.

Jes t to p ięk n em  i p o w szech n em  s tw ie rd zen iem ,  

iż P o lsk a m o cn o p rzy w ierze św ię te j o jcó w  sw y ch  

i d z iad ó w  s to i i s tać p o w szy stk ie czasy p rag n ie .

W ięc g d y d z is ia j w s to licy n asze j O jczy zn y  

d o p ro cesji B o żeg o C ia ła s tan ie rząd N ajjaśn ie j­

szej R zeczy p o sp o lite j, to ak tem ty m  zaśw iad czy  

p o n o w n ie, że n aró d , k tó iy p rzeszed ł k a tu sze n ie ­

w o li, a n ie sp lam ił su ę n ig d y h ań b ą zap rzań stw a , 

g o tó w  je s t zaw sze b ro n ić n ie ty lk o sw ej z iem i, a le  

i sw eg o B o g a .

Przed doniomlemi zmianami na Litwie?
Sensacyjna zapowiedź ugody z opozycją i ustąpienie Waldemarasa.

„R ig asch e R u n d sch au " d o n o si z K o w n a , że  

n a o sta tn ie j k o n fe ren c ji p artji rząd zące j n a  L itw ie  

t. zw . T au tin in kó w , p o w zię to u ch w ałę w ciąg n ięcia  

d o w p ó lp racy w rząd z ie lep szy ch s ił, m ian o w ic ie  

ch rześcijań sk ich d em o k ra tó w  i lu d o w có w .

D ecy zja ta zap ad ła p o d n ieo b ecn o ść n a k o n ­

fe ren c ji p arty jn e j d w ó ch zd ecy d o w an y ch p rzec iw n i­

k ó w  k o m p ro m isu , m ian o w ic ie W ald em arasa i m i­

n is tra sp raw  w ew n ętrzn y ch M u stejtisa ,

S zereg p rzy w ó d có w p artji zw raca u w ag ę, że  

o b ecn y sy stem rząd zen ia n a L itw ie n ie d a s ię

U kłady laterańskie.
R zy m , 2 8 . 5 . K ró l W ik to r E m an u e l p o w ró - d z isia j, zaś w y m ian a d o k u m en tó w ra ty fik acy jn y ch  

c ił d z iś z p o d ró ży n a w y sp ę R o d o s. • P o d p isan ie n astąp i p raw d o p o d o b n ie ju tro . K ró la b ęd zie re -  
u k ład ó w  la te rań sk ich p rzez k ró la je s t o czek iw an e p rezen to w ał M u sso lin i, a P ap ieża k ard . G asp arri.

T error sow ieck i na U krain ie
R y g a , 2 8 . 5 . D o C h ark o w a p rzy b y ł z M o s­

k w y zn an y k ie ro w n ik G . P . U . Jag o d a w  ce lu  

in sp ek c ji o d d z ia łó w  G . P . U . n a U k ra in ie o raz o -  
m ó w ien ia śro d k ó w  w alk i z m n o żącem i s ię zab ó j­
s tw am i: u rzęd n ik ó w  so w ieck ich . Jag o d a m ia ł za  

d o

M in. Z alesk i w yjeżdża do  
M adrytu-

W p ią tek m in . Z alesk i w y jeżd ża p rzez P ary ż  
M ad ry tu .

R ó w n o cześn ie w y jedz ie z B erlin a d o M adry tu
p o s. K n o ll.

P ark im . P aderew skiego  

w  W arszaw ie.
N a d z isie jszem p o sied zen iu rad y m ie jsk ie j  

m ag istra t p rzy stąp ił d o rad y z w n io sk iem  o p rze­

m ian ow an ie p ark u S k ary szew sk ieg o n a p ark  Ig n a ­
ceg o P ad erew sk ieg o .

B lisko  30  000  sokołów  przybędzie  
na zjazd .

P o zn ań , 2 8 . 5 . N a  w szech sło w iań sk i Z jazd  
„S o k o łó w ” , k tó ry o d b ęd z ie s ię o d 2 9 czerw ca d o  
1 lip ca 1 9 2 9 r ., zg ło siło sw ó j p rzy jazd p o n ad 2 5  

ty s . so k o łó w  z P o lsk i i b lisk o 2  0 0 0 z zag ran icy .

W ycieczka przem ysłow ców  
łotew sk ich .

W arszaw a , 2 8 . 5 . W d n iu 6 czerw ca  
p rzy jeżd ża d o W arszaw y w y cieczk a p rzem y sło w có w  

ło tew sk ich .

P o d w ó ch d n iach p o b y tu w  W arszaw ie p rze­

m y sło w cy ło tew scy u d ad zą s ię d o P o zn an ia celem  

zw ied zen ia P . W . K .

u trzy m ać n a czas d łu ższy i sp o w o d o w ać m o że n ie  

d a jące s ię p rzew id z ieć k a tastro fa ln e n astęp stw a. 
Jak g d y b y p o tw ie rd zen iem  zm ian y k u rsu n a L it­
w ie je s t w iad o m o ść o u stąp ien iu M u ste jtisa .

W  k o łach T au tin in k ó w d a ją d o zro zu m ien ia , 

że M u ste jtis u stąp ił, n ie m o g ąc w y k ry ć sp raw có w  

zam ach u n a W ald em arasa , w rzeczy w isto śc i zaś  
u stąp ien ie jeg o m a o tw o rzy ć d ro g ę d o p o ro zu m ie­
n ia p artji rząd zące j z o p o zy c ją .

N a p o rząd ek d z ien n y w y suw a s ię o b ecn ie  
sp raw a u stąp ien ia W ald em arasa .

p ro p o n o w ać o stre rep res je w zg lęd em p o d e jrza­

n y ch o n astro je an ty so w ieck ie . W zw iązk u z tem  
n a  U k rain ie d o k o n an o  k rw aw y ch  eg zek u cy j. W  N ie- 
ży n ie , P o łtaw ie , H u m an iu i D n iep ro p ie tro w sk u  

ro zstrzelan o 3 7 o só b , p rzew ażn ie w ło śc ian .

R ząd nie zw oła w czerw cu  
nadzw yczajne] sesji sejm ow ej.

W  ar  s z  a  w  a , 2 8 . 5 . R ząd  n ie  n o si s ię z za ­
m iarem  zw o łan ia n ad zw y cza jn e j sesji se jm u  w  c ią ­
g u czerw ca . S p raw a k o n sty tu cji w ejd zie  p o d  o b ra ­

d y p o zw y cza jn e j sesji b u d że to w ej.

D ziennikarze n prem iera.
W arszaw a , 2 8 . 5 . W  p o n iedz ia łek  p rem - 

je r Ś w ita lsk i p rzy ją ł p rezy d ju m S y n d y k a tu D zien ­
n ik arzy W arszaw sk ich i o k aza ł d u że za in te reso w a ­

n ie sp raw am i d z ien n ik arsk iem i.

O brady zjazdu konsu larnego.
W  a  r  s z  a  w  a  , 2 8 . 5 . W  d n iu 3 0 b m . ro z ­

p o czy n a ją s ię w P ary żu o b rad y z jazd u k o n su la rn e ­
g o . W  o b rad ach w ezm ą u d z iał p rzed staw ic ie le  

k o n su la tó w p o lsk ich w e F ran c ji, B elg ji i H o lan d ji.
Z W arszaw y u d a ł s ię d o P ary ża d y rek to r d e ­

p artam en tu k o n su la rn eg o L u k asiew icz .

K om unikacja okrętow a  
G dynia— H avre.

W  a  r s z  a  w  a , 2 8 . 5 . F ran cu sk a lin ja o k rę ­
to w a „C o m p ag n ie G en era le T ran sa tlan tiq u e“ p o d ­
ję ła regu la rną k o m u n ik ac ję  p asażersk ą i to w aro w ą  

p o m iędzy G d y n ią i H av rem ,
Z G d y n i s ta tk i o d ch o d zą p rzec ię tn ie co 1 0  

d n i i w H aw rze m ają p o łączen ie z tran sa tlan ty -  
ck iem i o k rętam i te j lin ji, jak  ró w n ież z lin jam i  

żeg lu g i p rzy b rzeżn ej.



S ir . 2DCBA „ P R Z E O t A D  P O M O R S K ' " N r. 1 2 2 .

Z  k r a j ą . K o n g r e s  E u c h a r y s t y c z n y  w  T o r u n i u .

Poisko*rumuńska konferencja 
ekonomiczna,

P o lsk o -ru m u ń sk a k o n fe re n c ja e k o n o m icz n a  

ro z p o c zę ła sw e p ra ce # P rz em ó w ie n ie p o w ita ln e  

w y g ło sił se k re ta rz g e n e ra ln y m in is te rs tw a sp raw  

z a g r . G a fen c o . N a  p rz em ó w ien ie o d p o w ie d z ia ł m u  

p o lsk i p o se ł S z e m b e k . N a stę p n ie p rz e m aw ia ł 

se k re ta rz g e n e ra ln y m in iste rs tw a h a n d lu , k tó re m u  

o d p o w ie d z ia ł c z ło n e k d e le g ac ji p o lsk ie j d y re k to r  

S o k o ło w sk i, w y k a z u ją c  w sze ch e u ro p e jsk ie  z n a cz e n ie  

z a g ad n ie ń , p o d le g a ją c y c h d y sk u s ji.

Druga linja lotnicza Katowice — War­
szawa.

U ru c h o m io n a z o s ta ła d ru g a lin ja lo tn icz a K a ­

to w ic e —  W a rsz a w a i z p o w ro te m . S a m o lo ty n o ­

w e j lin ji o d la tu ją z K a to w ic o g o d z . 7 .4 5 , p rz y ­

b y w a ją d o W a rsz a w y o g o d z . 1 0 ,0 0 , o d la ł, z W a r  

sz aw y o g o d z . 1 6 ,1 5 p rz y b y w a ją d o K a to w ic o  

g o d z , 1 8 ,3 0 . U ru c h u m ien ie n o w e j lin ji lo tn ic z e j 

o k a z a ło s ię k o n ie c z n e z e w z g lęd u n a z n a c z n e w  

o s ta tn im  (z as ie w z m o ż en ie te g o ru c h u to w a ro w e ­

g o i f re k w e n c ji p a sa że ró w . W  z w iąz k u z e w z m o ­

ż e n ie m  f re k w en c ji n a P . W . K ., z o s ta n ie w  d n iu  

2 7  b m , u ru c h o m io n a lin ja lo tn ic z a z K a to w ic d o  

P o z n an ia .

Ugotował się żywcem.
W fa b ry c e K o e n ig a n a s tąp ił w y b u c h k o tła .  

Z n a jd u ją c y s ię o b o k k o tła 4 8  le tn i A b ra h a m  R u s-  

s le r p o ś liz g n ą ł s ię i w p a d ł d o k o tła z w rz ą c e m i 

b a rw n ik a m i. Z an im  z d o ła n o  p o sp iesz y ć  n a  ra tu n e k , 

u g o to w ał s ię , ż y w c em . P rz y b y ła p o m o c w y d o b y ła  

z k o tła sp a lo n e z w ło k i.

Krwawa tragedja rodzinna.
W  m ie jsc o w o śc i H o ro d y sła w ic e k o ło B ó b rk i, 

ro z eg ra ła s ię tra g e d ja  ro d z in n a  n a tle z e m sty . Z a ­

m ie sz k a ły  w  ta m  ro ln ik Ja n Ja k u b isz y , w y s trz e lił  

3  ra z y z re w o lw e ru d o sw e j ż o n y Z o fji n a s tęp n ie  

s trze lił d o te śc ia A n to n ie g o B a la sa , o ra z sz w ag ia  

Iw a n a B a lasa . W sz y sc y tro je c ięż k o ra n n i w a lc z ą  

z e śm ie rc ią . Ja k u b isz y n p o ty m c z y n ie z b ie g ł z  

H o ry d y s ław ic i p rz y b y ł d o L w o w a  i z g ło s ił s ię sa m  

d o p o lic ji.

Olbrzymia burza nad Zawierciem.
N a d m ia ste m Z a w ie rc ie m  i o k o lic ą sz a la ła  

w ie lk a b u rz a , w y rz ąd z a jąc z n a c zn e sz k o d y . N a  

n ie k tó ry c h u lic a ch w o d a d o s ta ła s ię d o m ie szk a ń , 

p o z a te m u sz k o d z iła d ro g i, u n ie ru c h o m ia ją c k o m u ­

n ik a c ję n a k ilk a g o d z in . N ie  o b e sz ło  s ię ró w n ie ż  

b e z tra g ic z n y c h w y p a d k ó w . 2 0 -te tn ia W ła d y sła w a  

Z a ją c , u s iłu ją c p rz e jść p rz e z z a lan ą d ro g ę b ie g n ą ­

c ą  .w ą w o z e m  p o d K ro m o ło w e m , z o s ta ła p rz ew ró co ­

n a s iln y m  p rą d em  w o d y  w  c h w ili u p a d k u u d e rz o n a  

p ły n ą c y m  k a m ien ie m  w  g ło w ę , sk u tk ie m  c z e g o p o ­

n io s ła śm ie rć n a m ie jsc u . W  R o k itn ie S z la c h e c -  

k ie m  u to n ę ła w  ro w ie  d w u  i p ó ł le tn ia d z ie w c z y n k a  

K a z im ie ra Z ia ja .

C z y t a j c i e  i  r o z p o w s z e c h n i a j c i e

„ P rz e g lą d  P o m o rsk i^

J u i j u s z  d e  G a s t y n e .

Śnirtiy
(P rz ek ła d z f ran c u sk ie g o ) .

(C iąg  d a lsz y ). (6

—  N ie , ja  z m y sły tra cę , ja m  sz a lo n a ! ... T o  

w szy s tk o n ie p ra w d a  I M ąż m ó j ż y je , m a m a g o  

n ie z a b iła ... N ie , n ie ! ... N a m iło ść B o sk ą , c h c ę  

s ię z b u d z ić  !

N ie ste ty , to  n ie b y ł sen , n ie sz c z ęś liw a d z ie w ­

c z y n a  n ie z b u d z iła s ię . C o ra z b a rd z ie j p o w ra c a ła  

je j św ia d o m o ść o k ru tn e j rz e c zy w is to śc i.

M ą ż je j, L u d w ik d e G a u d ra n , le ż a ł ta m  n a  

g ó rz e , w  sy p ia ln i, z  g ło w ą  ro z s trz a sk a n ą ; z a b ó jc z y -  

n ią  je s t H e rm in ja d e S e p o n e s , je j m a tk a .

C o z a p o w ó d n ik c ze m n ej z b ro d n i? C z y ż b y  

b y ła je g o k o c h an k ą  ? !

I k to ? Je j m a tk a ! K o b ie ta , z n a n a z m iło ­

s ie rd z ia , z d o b ry c h u c z y n k ó w , n a jp rzy k ła d n ie jsza  

ż o n a , n a jle p sza m a tk a ! T a k b y ła sz c z ę śliw a z  

z am ę żc ia c ó rk i, u b ó s tw ia ła z ię c ia ...

C z y ż b y  k o c h a ł a g o  z a  b a r d z o i  n i e  m o g ł a  

z n i e ś ć  t e j  m y ś l i . . ,  t e g o  w i d o k u . . .

U r o c z y s t e  o t w a r c i e  K o n g r e s u .

N a jw aż n ie jszą c z ę śc ią u ro c z y s to śc i d n ia te g o  

b y ło p le n a rn e z e b ra n ie w  w ie lk ie j h a li p o w y s ta -  

w o w e j n a B y d g o sk ie m P rze d m ie śc iu . Z e b ran ie  

p o w y ż sz e , k tó re z g ro m a d z iło k ilk a ty s ię cy o só b , 

o z n a c z a ło sp e c ja ln e o tw a rc ie K o n g re su  'E u c h a ry ­

s ty c z n e g o . P o d z iw ia ć n a le ży , iż z g ro m a d z iło s ię  

ta k b a rd z o w ie lu u c z es tn ik ó w , k tó rzy z a ję li w ie l­

k ie p rze s trze n ie h a l i p ią te r , W p o ś ro d k u z b u d o ­

w a n o w z n ie s ie n ie d la X X . b isk u p ó w  i p rz e d s ta w i­

c ie li w ła d z . U  g ó ry , n a tle d y w a n ó w  i z ie le n i 

w id m ała w ie lk a z ło c o n a m o n s tra n c ja , rz e ź b io n a w  

d rz ew ie .

N a w stę p ie c h ó r k le ry ck i z se m in a rju m  p e l-  

p liń sk ie g o o d śp ie w a ł p rz e p ię k n ie h y m n , .O sa lu ta -  

r is  H o s tja“ , k o m p o z y c ji G o rc z y ń sk ie g o . D y ry g o w a ł 

z n ak o m ic ie c h ó rem  k s . d y r . W iśn ie w sk i.

W śró d u ro c z y ste j c isz y k s . b isk u p O k o n ie w sk i 

o g ło s ił o tw a rc ie - K o n g re su E u c h a ry sty c zn e g o w  

T o ru n iu . Ja k o g o sp o d a rz d ie c e z ji i K o n g re su w i­

ta ł o n p a n a w o je w o d ę ' L a m o ta , o ra z w sz y stk ic h  

p rz e d sta w ic ie li w ła d z , z a zn a cz a ją c iż K o n g re s p o ­

w y ż sz y m a n a c e lu o ż y w ie n ie ż y c ia k a to lic k ie g o  

n a P o m o rz u i a k c ji k a to lic k ie j.

N a s tę p n ie w  k ro tk ie m  p rz e m ó w ie n iu w o je w o ­

d a L a m o t s tw ie rd z ił, iż rz ą d o b e c n y  o ta c z a  ja k n a j-  

w ię k szą o p ie k ą K o śc ió ł k a to lic k i. H a s łe m  r^ ąd u  

je s t, a b y sp o łe cz eń s tw o łą c z y ć , je d n o c z y ć . T e m i 

h a s ła m i k ie ru je s ię ró w n ież i m y śl k a to lic k a . 

P rz e m ó w ie n ie w o jew o d y p rz y ję to f re n e ty cz n e m i

Z  P o i II to rz a .

D a l s z e  o f i a r y  n a  o k r ę t  h a n d l o w y  

„ P o m o r z e  “
W  d a lsz y m  c iąg u n a o k rę t h a n d lo w y „ P o m o ­

rz e" z ło ż y li : Z a rz ą d K o ła T . N . S . W . T o ru ń  

z ł. 5 4 4 ., U . B a o n 6 7 p p . o fia ro w a n e p rz e z re ze r ­

w is tó w  8 2 .4 & , R e d a k c ja S ło w a  P o m o rsk ie g o z e b ra ­

n e w  c z as ie o d 2 9 /4 —  1 5 /5 .2 9 r . 2  1 0 0 .2 5 , R e ­

d a k c ja G o ń c a N a d w iś la ń sk ie g o  w p ła co n e p rz e z p . 

F ilip o w sk ie g o T a d e u sz a 2 0 ., R e d ak c ja „ D rw ę c y "  

w  N o w e m m ieśc ie  z e b ra n e  p o  d z ie ń  1 8 .5 .2 9  r . 2 9 5 .1 5 ,  

R e d a c ja R o ln ik a P o lsk ie g o 2 1 0 ., R e d a k c ja G ło su  

W ą b rz e sk ie g o  1 9 8 .8 1 , P o w . K o m ite t F I. N a r. w  

B ro d n ic y (s tan . p . 6 . V . 2 9 ) 1 3 ,3 2 7 .1 0 , W y d zia ł 

P o w ia to w y w  G n iew ie 2 .0 0 0 , K lu b S te n o g ra fó w  w  

T c z e w ie 5 0 ., Z w ią z e k M a sz y n is tó w  T c z e w 1 1 2 ., 

B a n k L u d o w y T u c h o la 1 0 0 ., Z a m ia st w ie ń c a n a  

tru m n ę ś ,p . D r. Jó z e fa W y b ick ie g o , g m in a P ru szc z  

p o w ia t. T u c h o la 8 6 ,7 0 , W y d z ia ł P o w ia to w y S ę p ó l­

n o 1 0 0 , F lo rja n P o ć w ia rd o w sk i, E lź b ie to w o  2 5 .

W y d z ia ł W y k o n a w c zy  sk ła d a  o fia ro d a w c o m  se r ­

d e c zn e p o d z ię k o w a n ie .

Grudziądz. P a n w o je w o d a L a m o n t b a w ił  

u b ie g łe j n ie d z ie li w G ru d z ią d z u  i w z ią ł u d z ia ł w  

u ro cz y sto śc i o tw a rc ia se zo n u  w io ś la rsk ieg o , z c z e m  

p o łą c o n e b y ło p o św ię c en ie n o w e j ło d z i p o d n a z w ą

O n a , k o b ie ta n ie p o sz la k o w a n a  ?

—  N ie , ja z m y s ły tra cę !

D ź w ig n ę ła s ię z tru d e m . Z a le d w ie z ro b iła  

k ilk a k ro k ó w , m u sia ła z n ó w  u s ią ść n a ła w c e .

W e d rzw ia c h d o m u u k a z a ła s ię A n n a .

—  P a n ie n k o , p a n ie n k o ! —  w o ła ła w  s tro n ę  

o g ro d u .

—  Je s tem  tu ta j.

S łu ż ą c a p o d b ie g ła sz y b k o .

—  1 c ó ż  ? W id z ia ła p a n ie n k a k o g o ...

—  A c h , B o ż e !

—  C z y L u d w ik  n ie ż y je ?

—  N ie , p a n ien k o ,,, A le  p rz y n a jm n ie j n ie c ie r­

p ia ł d łu g o . Z d ru g ie j s tro n y  g ło w y je s t d ru g a  

d z iu ra ... K u la p rz e sz ła m ó z g ...

M a g d a le n a z a ła m a ła rę c e .'

—  B o ż e  m ó j !  B o ż e  m ó j !

—  T o s trasz n e ! —  sz e p ta ła s łu ż ą c a*

—  W ię c e j, n iż s tra sz n e .

T a k . . . I  z a b ó j c z y m  p o w r ó c i  i  z a j m i e  m i e j s c e  

p r z y  o g n i s k a ,  w  t y m  d o m u , k t ó r y  d o  n i e j  n a l e ż y . . .  

Z  p e w n o ś c i ą  w r ó c i , j u ż  z a p e w n e  j e s t  w  d r o d z e . . .

—  B o ż e ,  U c i e k a ć  s t ą d ! z a w o ł a ł a  m ł o d a  d z i e ­

w c z y n a ,  z r y w a j ą c  s i ę  z  ł a w k i  —  m u s z ę  u c i e c !

—  C o  p a n i e n k a  m ó w i ? !

— ’ U c i e k n ę  s t ą d , w y j a d ę ! T u  p o z o s t a ć  n i e  

m o g ę . . .

o k la sk a m i.

Im ien ie m d o w ó d c y 0 . K V III g e n . P a s ław ­

sk ie g o , p rz e m ó w ił b a rd zo p ię k n ie k s . p ra ła t S ie n ­

k ie w icz , k tó ry o d d łu ż sz e g o c z a su p ra cu je w  d u sz ­

p a s te rs tw ie w o jsk o w e m . W y k a z a ł o n g łę b o k ą  

k a to lic k o ść ż o łn ie rz a p o lsk ie g o i je g o p ra w o ść i 

sz cz e ro ść w  w y z n a n iu n a u k i C h ry s tu so w e j. P rz e ­

m ó w ie n ie k s . p ra ła ta S ie n k iew icz a p o w ita n o b u rz ą  

o k la sk ó w . 'P rz e m aw ia ł je sz c z e p re z y d e n t m ia sta  

T o ru n ia p . B o lt o ra z im . K u ra to rju m  S z k o ln e g o p . 

B ie d o w icz .

Z w ie lk ą u w a g ą w y s łu c h a n o z n a k o m ite g o  

p rz em ó w ien ia k s . a rc y b isk u p a T e o d o ro w ic za , k tó ry  

m ó w ił n a te m at: N a jśw ię tsz y  S a k ra m e n t ź ró d łe m  

a k c ji k a to lick ie j. S z k o d a , ż e in ic ja to rz y n ie z a ­

rz ąd z ili u s ta w ien ia g ło śn ik ó w i ty lk o p ie rw sz e  

rz ę d y  m o g ły  d o b rz e  s ły sz eć  z n a k o m ite g o  k a z n o d z ie ję .

P o p rz em ó w ie n iac h m a rsz a łe k  Ja n ta -P o łc zy ń -  

sk i o d c z y ta ł, n a d e s ła n e d e p e sz e o d n u n c ju sz a a p o ­

s to lsk ie g o m sg r. M a rm a g g i ’e g o i k s . k a rd y n a ła  

H lo n d a o ra z tre ść d e p esz h o łd o w n ic z y c h , k tó re  

K o n g re s w y s ła ł d o O jc a św . i p . P re zy d e n ta  

R z p lite j.

W śró d e n tu z ja s ty c z n y ch o k rz y k ó w n a c z eść  

K sią ż ą t K o śc io ła p . Ja n ta -P o łc z y ń sk i z a k o ń c z y ł p le ­

n a rn e z e b ra n ie p o c h w a le n ie m  P a n a B o g a .

W ie c z o rem  w  sa la ch D w o ru A rtu sa o d b y ł s ię  

ra u t, w y d an y p rz e z m ia sto n a c z eść d o s to jn y ch  

g o śc i.

„ D n ie s tr* . A k tu p o św ię c e n ia d o k o n a ł k s . p ro f . 

Ja ran o w sk i a c h rze stn y m i b y li p . W o je w o d a i m a ł­

ż o n k a p re z y d e n ta m . W ło d k a .

Toruń, (Z d e rz e n ie  sa m o c h o d ó w ). W  n ie d z ie ­

lę 2 6 . b m . o k . 1 1 -e j w p o lu d a ie z d erz y ły s ię n a  

u l. L u b ic k ie j 2 sa m o c h o d y : d o ro ż k i N r. 3 0 i  

3 4 . N r. 3 0 k ie ro w a ł sz o fe r p . S ta n . G ro m a d z k i,  

n r . 3 4  p . W o jc iec h o w sk i. W  o b y d w u  ta k só w k a ch  je ­

c h a li p a saż e ro w ie , n a sz cz ę śc ie je d n a k n ik t z ja -  

d ą c y ch sz w a n k u n ie o d n ió s ł, sa m o c h o d y n a to m ia st  

z o s ta ły p o w a ż n ie u sz k o d z o n e .

Tuchola. (A sy s te n t k o le jo w y p o d p a la c ze m ). 

W  N o w e j T u c h o li p o w s ta ł p o ż a r u a sy s te n ta k o le ­

jo w e g o B e rn a rd a L e w iń sk ie g o , w sk u te k  c z e g o sp a ­

lił s ię c h le w  m a szy n y , s to d o ła i szo p a w ra z z ż y ­

w y m  i m a rtw y m  in w e n ta rz e m . P rz e p ro w a d z o n e  w  

z w ią z k u z te rn d o c h o d z en ia u ja w n iły , ż e p o ż a r p o ­

d ło ż y ł sa m  p o sz k o d o w an y L e w iń sk i B e rn a rd , k tó ­

re g o o d s ta w io n o d o d y sp o z y c ji sąd u  g ro d z k ie g o w  

T u c h o li.

Pelplin. (K rad z ież ) . Z m ie sz k a n ia p . G . 

p rz y u l. K o śc iu sz k i sk rad z io n o z p o rtfe lu , le ż ą c e ­

g o p o d p o d u sz k ą , g o tó w k ę 7 0 z ł. P o lic ja  je s t ju ż  

n a tro p ie z ło d z ie jaszk a .

Dąbrówka, p o w . tu c h o lsk i. (W ła m an ie n a  

b ia ły m  d n iu ) Je sz c z e n ie p rz eb rz m ia ła w ie ść , o  

w ła m a n iu s ię d o m ie sz k a n ia n a u cz y c ie la p . S z a ­

b ło w sk ie g o , k tó re g o  o k ra d z io n o  k o m p le tn ie z  g a rd e ­

ro b y a ju ż m a m y d o z a n o to w an ia n o w y w y p a d e k

—  A le ż , p a n ie n k o , p rz e c ie ż n ie m o ż n a ta k  

z o sta w ić tu ta j z m arłe g o . C o p o w ie p a n i ?

—  A c h , m a tk o m o ja !

P o c z c iw a d z ie w cz y n a o s łu p ia ła s ły sz ą c , ja k im  

to n e m  M a g d a le n a w y m ie n iła te s ło w a „ A c h , m a t­

k o m o ja !*

—  N o ta k , p a n i w k ró tc e p o w ró c i... C ó ż b y  

p o w ie d z ia ła , g d y b y tu n ie z a s ta ła p a n ie n k i ? A  

p a n s ta rsz y  ? N ie c h s ię p a n ie n k a n a p ije tro c h ę  

w in a ... A  m o ż e z ro b ić h e rb a ty , d o b rz e ?

—  N ie , n ic n ie c h c ę! ... C h c ę u m rz e ć , u m rz eć !

- P a n ie n k o , n ie c h s ię p a n ie n k a u sp o k o i i n a  

g ó rę ju ż n ie c h o d z i. Ja ta m p ó jd ę i p o s ied z ę  

ty m c z a sem ... P a n i ty lk o  p a trz e ć ... I p a n ie n k a  n ie  

m o ż e p o z o sta ć *  w  o g ro d z ie , b o s ię  z a z ię b i i z a ch o ­

ru je ... N ie c h p a n ien k a p o c ze k a n a p a n ią w  

sa lo n ie !

—  A c h ! O n a w ró c i! —  z a w o ła ła M a g d a len a ,  

c h w y ta ją c s ię z a g ło w ę —  o n a w ró c i !

T o n ,  j a k i m  M a g d a l e n a  m ó w i ł a  o  s w e j  m a t c e ,  

n a p r o w a d z i ł  s ł u ż ą c ą  n a  m y ś l , ż e  p a n i e n k a  j e j  r z e ­

c z y w i ś c i e  z w a r j o w a ł a . P o c z ę ł a  t e ż  m ó w i ć  d o  n i e j ,  

j a k  d o  c h o r e j :  •

—  N o , p a n i e n k o ,  p ó j d z i e m y ! P r o s z ę  m i  p o ­

d a ć r ę k ę , o  t a k ! N i e c h  s i ę  p a n i e n k a  o  m n i e  

o p r z e . . . P a n i e n k a  p o c z e k a  w  s a l o n i e . . . P o b i e g ł a ­

b y m  d o  A u b r a i s ó w , a l e  n i e  c h c ę  p a n i e n k i p o z o i t a *  

w i ć  s a m e j . Z r e s z t ą  p a ń s t w o  p o w r ó c ą  z a r a z .

( C i ą g  d a l s z y  n a s t ą p i ) . .
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k ra d z ie ż y . O tó ż p . S z . w y je c h a ł p e w n e g o d n ia  

d o  M a i. K o m o rz y , sk ą d  p o w ró c ił p o S O -m in u to w y m  

p o b y c ie . M ie sz k a n ie p o z o s ta w ił z a m k n ię te n a  

k lu c z . G d y w sz e d ł d o m ie sz k a n ia , b y ł w p ro s t o -  

n ie m ia ły , z a s ta ł p o k ó j z u p e łn ie z d e m o lo w a n y . 0 -  

k n o ro z b ite , d rz w ic zk i o d u m y w a ln i s trz a sk a n e  

łó ż k o p ró ż n e i t . p . O d c z asu p ie rw sz e j k ra d z ie ­

ż y p . S z u s ie b ie n ic z e g o ju ż n ie p rz e ­

c h o w u je , to te ż z ło d z ie j n ie b a rd z o s ię  

o b ło w ił.

K R O N IK A
C h e łm ża , d n ia 2 9  m a ja 1 9 2 9 ro k u .

Kalendarzyk.
Ś ro d a : M a k sy m in a , T e o d o z ji 

C z w a rte k  : B o ż e C ia ło . F e lik sa .

W sc h ó d s ło ń c a : 3 ,3 3 ra n o

Z a c h ó d s ło ń c a : 1 9 ,3 7 p o  p o ł.

NOCNY SRQPONMLKJIHGFEDCBADYŹu IF l EKABSKI.
D y ż u r n ie d z ie ln y i ty g o d n io w y d la c z ło n k ó w  

Pow. K a sy C h o ry c h p e łn i w t jm  ty g o d n iu p . d r . 

S tę p ie  w sk i. 

DYŻLR NOCNY APTEK.
D y ż u r n o c n y p e łn i „ A p te k a p o d 0 r lem “ p . 

d o lsk ie g o .

— Z powodu braku prądu t j . s iły i 

św ia tła w  d n iu 2 7 -g o ja k  i 2 8 -g o  p o c a ły c h  g o ­

d z in a c h , z o s ta liśm y  b a rd z o  p rz e z b ra k  te n p o k rz y w ­

d z e n ie , g d z ie n ie m o g liśm y w y k o n a ć n a w e t te r ­

m in o w y c h p ra c  p rz y te m  ta k że  u k rz y w d z a m y  n a sz y c h  

S z a n . C z y te ln ik ó w , g d y ż z p o w o d ó w p o w y ż sz y c h  

n ie m o ź liw em n a m  je s t w y d a ć d z iś n u m e ru  o b ­

sz e rn ie jsz e g o , z a c o se rd e c z n ie p rz e p ra sz a m y .

— W jutrzejszy czwartek p rz y p ad a u ro ­

c z y s to ść B o ż e g o C ia ła . Ja k ju ż d o n o s iliśm y w e  

w c z o ra js z y m  n u m e rze  u ro c z y s ta  p ro c e s ja , z e w z g lę ­

d u  n a K o n g re s E u c h a ry s ty cz n y , o d b ę d z ię s ię  w  n a -  

s z e j p a ra f ji d o p ie ro w  n a s tęp n ą  n ie d z ie lę .

— Wyjazd uczestników na Proce­
sją Bożego Ciała d o T o ru n ia n a s tą p i  sp e c ja l­

n y m  p o c ią g ie m  z C h e łm ż y o g o d z . 5,32 ra n o .

— Sprostowanie G. K. S. Chełmża 
— G. K. S. Chełmno. D o w c zo ra js z eg o n u ­
m e ru o trzy m a liśm y p rz e d w c z e sn ą i m śc iw ą sp o r ­

to w c ó w  n o ta tk ę . U m ie śc iliśm y b o w ie m , ż e o d b y ł  

s ię m e cz p iłk i n o ż n e j G . K . 8 . C h e łm ża —  G . K . 

S . C h e łm n o  w  C h e łm n ie . D o n o si n a m  k lu b  tu te j. ż e  

m e c z  ó w  s ię n ie o d b y ł z  p o w o d u  n ie p o g o d y  i in n y c h  

z a jś ć , n ie z a le ż n y c h o d g ra c zy .

— We wczorajszym sprawozdaniu z  
V III  z ja z d u  C . R z e ź n . z a sz ły  p e w n e n ie d o k ła d n o śc i,  

k tó re n in ie js z e m  p ro s tu jem y , 1 ) P o n a b o ż e ń s tw ie  

i td . m a b rz m ie ć : P a n a W o je w o d ę jako pier­
wszy p o w ita ł z a s tę p ca b u rm is trz a p. dr. Wy­
szkowski, p o te m  p rz e m a w ia ł p re z e s g łó w n y p . 

K . S y llo r z P o z n a n ia i p re z es o k rę g o w y  p . S z e c z -  

m a ń sk i z T o ru n ia . P o p rz e m ó w ie n iu p . W o je w o ­

d y , je d n a z p a n ie n e k w rę c z y ła w o je w o d z ie b u k ie t  

k w ia tó w , d ru g a p rz y p ię ła o d z n a k ę z ja z d o w ą  i ż e ­

g n a n y g ro m k ie m i o k rz y k a m i ru szy ł w d a lsz ą d ro ­

g ę . —  W  d ru g im z d a n iu o w y k o n an iu śn ia d a n ia  

m a b rz m ie ć : T u  z a s łu g u ją n a sp e c ja ln e u z n a n ie  

W sz y s tk ie p a n ie  - m a łż o n k i n a sz y c h m istrz ó w ,  

k tó re z a ję ły s ię  p rz y g o to w a n ie m  i w y d a w a n ie m  ta ­
k o w e g o  z a raz e m  z a  w y trw a ło ść  n a  p o s te ru n k u  o d  5 -e j 

d o 1 2 - te j, o ra z p a n n y k tó re d o p o m a g a ły  i z a ję ły  

s ię sp e c ja ln ie d e k o ra c ją  s to łó w  z p . Z a g ra b sk ą n a  

c z e le , n ie m o ż n a te ż p o m in ą ć p . B r. Z a w a c k ieg o  

ja k o  g o sp o d a rz a .

— Kronika policyjna. Tutejsze władze 

policyjne spisały w dniu wczorajszym , za przekro­

czenie przepisów adm inistracyjnych, 2 protokoły  
karne.

— Z święta Druhen. Ub. niedzieli (26  

om .) obchodziło tutejsze IStow. M łodych Polek  

swe doroczne „Święto Druhen”, które z po­
wodu niedawnej uroczystości Poświęcenia Sztanda- 

ftb ograniczono do ram bardzo skrom nych. O  

godz. 6 1/! rano przystąpiły M łode Polki podczas  

®szy św., odprawionej na ich intencję do Komunji 

®w., zaś po poł. o godz. 4 odbyło się w auli 
ozkoły W ydziałowej uroczyste zebranie plenarne  

pray współudziale 30 druhen.
Obrady zagaiła d-na prezeska G. Falkowska, 

witając zebrane Panie i d-ny. Po odczytaniu pro­
tokółu z ost. zebrania plenarnego przez d-nę sekr. 

«. Jeszkównę, nastąpił wykłid patronki ji M elli- 

nowej o sinieniu sprawie i o obowiąikach M łodej 

Polki, który d-ny z zainteresowaniem wysłuchały. 

Ja k o  n a s tę p n y p u n k t o d b y ło s ię u ro c z y s te p rz y ję ­

c ie 3 k a n d y d a tek n a d -n y  i to : M . S y ro ck ie j, K 4 

P ió rk o w sk ie j i S t. Z ie m le w sk ie j, k tó re p o  w y s łu ­

c h a n iu d o n ic h z w ró c o n e g o k ró tk ie g o p rz e m ó w ie ­

n ia d -n y p re z e sk i, z ło ż y ły  u ro c zy śc ie  p rz y s ię g ę  s łu ­

ż e n ia d o b re j sp ra w ie i z o s ta ły p o w ita n e h a s łe m  

„ S p raw ie s łu ż” .
W  k o m u n ik a ta c h z a rzą d u o m ó w io n o sp ra w ę  

K o n g re su E u c h a ry s ty c z n e g o  w  T o ru n iu , n a k tó ry  

s ię c z ęść d -e n w y b ie ra i w y c ie c z k ę n a P . W . K . 

w p o ło w ie s ie rp n ia . D -n a p re z esk a p o d a ła d o  

w ia d o m o śc i, ż e  p o z y sk a ły śm y 8 d -e n  w sp ie ra ją cy c h ,  

ż e z o s ta ł n o w o u tw o rzo n y  O k rę g to ru ń sk i, d o k tó ­

re g o n a s p rz y d z ie lo n o i d a ła sp ra w o z d a n ie z U r. 

P o św . S z ta n d a ru . M ia n o w ic ie : g w o ź d z i p a m ią tk .  

d o trz y m a ły śm y 3 8 , * z ty c h : o d c h rz e s tn y c h 1 7 , o d  

T o w . z a m ie js c o w y c h 1 0 , o d m ie jsc o w y c h 1 1 . O d #  

c z y ta ła te le g ra m y , k tó re z te j o k a z ji w p ły n ę ły i 

d a ła z p o w o d u n ie o b e c n o śc i d -n y  sk a rb n ic z k i k ró t­

k ie sp ra w o z d a n a k a so w e , o św ia d c z a ją c , ż e w sz y ­

s tk ie k o sz ta z o s ta ły p o k ry te , a n a w e t z o s ta ł c z y ­

s ty z y sk .

W  u ro z m a ic e n ia c h d a ła d -n a I .”  D y le w sk a  

k ró tk ie sp raw o z d an ie z u ro c z y s to śc i P o św ie c e n ia  
S z tan d a ru  w  G o s tk o w ie , n a k tó rą to  w  I I . Ś w ię to  

Z 'e l. Ś w ią t w y s ian o d e le g ac ję . L ic zn e  o k la sk i p o ­

z y sk a ła d e k la m a c ja d -n y S t. W u d a rsk ie j, k tó rą to  

w y g ło s iła z p rz e ję c iem .

W e w o ln y c h g ło sa c h z a p ro p o n o w a ła d -n a w i­

c e p re z e sk a w y b ó r n a c z e ln icz k i, n a k tó rą w y b ra n o  

je d n o m y ś ln ie d -n ę I . G ru n au ó w n ę , k tó ra  u rz ą d  te n  

p rz y ję ła .

N a z a k o ń c z e n ie  je d n a z P a ń  z p a tro n a tu  o b d a ­

ro w a ła d -n y o g ro m n ą i lo śc ią c u k ie rk ó w , k tó re  

p rz y ję ły z z a d o w o le n ie m .

P o o d śp ie w a n iu 1 z w ro tk i h y m n u „ P ie śń  

h o łd u M a rji ‘ ‘ z a m k n ę ła d -n a p re z esk a z e b ra n ie  

h a s łe m  „ S p ra w ie s łu ż” ! D ru h n a .

— Kino .,Polonja,c w y św ie tla d z iś i w  

n a s tę p n e d n i w e so łe k o m e d je , k tó re trz y m a ją w i­

d z a w  c ią g ły m  śm iec h u . P ie rw sz y o b ra z to Kaj- 
tuś na ognistym smoku p rz e d s taw ia ją c y  

o d w a ż n e i śm ia łe c z y n y K a jtu s ia . O p ró c z te g o  

w y św ie tla p o w y ż sz e k in o  o b ra z d o d a tk o w y , k o m e -  

d ję w 3 a k ta ch p t. ..Jim wal go*’, K to  c h c e  

s ię sz c z e rz e u śm iać , n ie c h id z ie d z iś  lu b w  n a s tęp ­

n e d n i d o , P o lo n ji” .

Z Rady M iejskiej.
W e w c z o ra js z y w to re k  o d b y ło s ię p o s ie d ze n ie  

R a d y M ie jsk ie j. O b ra d y z a g a ił p rz e w o d n ic z ąc y p . 

S z y m a ń sk i. D o sp ra w d z a n ia o b e c n o śc i c z ło n k ó w  

w y b ra n o p p . r . N e h rin g a i G rz y w a c z a , p o c ze m  

p rz ew o d n icz ą c y  R . M . p o d a ł d o w ia d o m o śc i p o rz ą ­

d e k d z ie n n y .

Z k o le i p . r . L itk o w sk i o d c zy ta ł sp ra w o z d a n ie  

k a so w e z a k w ie c ie ń 1 9 2 9  r ., k tó re R a d a M ie jsk a  

p rz y ję ła .

P o d d a ls z y m  p u n k te m  o b ra d p rz y ję to d o  w ia ­

d o m o śc i p ism o u rz ę d o w e o  ro z b u d o w ie m ia s ta , 

k tó re g ło s i, ż e te re n  K o ń c z e w ic e n ie m o ż e s łu ż y ć  

d o ro z b u d o w y m ia s ta , z p o w o d u w z o ro w e j g o sp o ­

d a rk i, ja k a s ię ta m  ro z w ija . W  te j sp ra w ie z a ­

b ra ł g ło s p . ra d n y S z ó s ta k o w sk i, k tó ry  o p ty m is ty ­

c z n ie z a p a try w a ł s ię  n a ro z p o rzą d z en ie  i p ro p o n o ­

w a ł d o te g o  c e lu u ż y ć m ie jsc e  o b o k p a rk u  3  M a ja .  

Z a s tęp c a b u rm is trza p . d r . W y sz k o w sk i i le g o d z i  

s ię n a w y w o d y  ^ p rze d m ó w c y i p o s ta n o w ił w te j  

sp ra w ie  k o n fe ro w a ć z p . w o je w o d ą .

S p ra w ę c a łą w y ja śn ił p rz e w o d n ic z ą c y R . M . 

p . S z y m a ń sk i.

W d a lsz y m  c ią g u p rz y s tąp io n o d o  o m ó w ie n ia  

sp ra w y b u d o w y b o isk a . W o s ta tn im c z a s ie p .  

s ta ro s ta p o d a ł n o w y p ro je k t b u d o w y te g o ż ; k o sz ta  

o o isk a w e d łu g n o w e g o p ro g ra m u p . s ta ro s ty  d ra  

B o g o c z a w y n o sz ą o k o ło  3 0 7 5 0 z ł. S ta ro s tw o  w y ­

a sy g n o w a ło n a te n  c e l 1 5 .0 0 0  z ł., M in . S p ra w  

W o jsk . 1 0 0 0 0  z ł., a  re sz tę  w y a sy g n u je M a g is tra t.

Przewodniczący podał do wiadom ości, że W o­

jewództwo zakwestjonowało zakup ziemi pod bu­
dowę, z powodu zbyt wygórowanej ceny.

P. r. Nowicki odczytał sprawozdanie naczel­

nika, który był w ostatnich dniach badać teren i 

zapatruje się na to pesym istycznie.
Q. dr. W yszkowski nie radził nad tern dysku­

tować. Rozstrzygnięcie pozostawiono M agistratowi.

W punkcie następnym przyjęto budżet dodat­

kowy na 1928/29 r. W ojewództwo sprzeciwia się  

temu, aby zapom óg lub Świątecznych gratyfikacji 
nie nazywać XIII.tą pensją i obniżyć zapom ogi 
o 5%  (95 •/.).

R. M . zastrzeżenia p. W ojewody przyjęła i na  

nie się zgodziła. •

W  o s ta tn im  p u n k c ie ro z s trz ą sa n o sp ra w ę g o ­

sp o d y  m ie jsk ie j, m ia n o w ic ie c z y m o ż n a In b n ie  

z m u s ić w ła śc ic ie la re s ta u rac ji d o u trz y m y w a n ia  

g o sp o d y d la w łó c z ę g ó w  i ż e b ra k ó w .

W  d y sk u s ji n a te n te m a t p rz e m a w ia li p p .  

N e h rin g , C h rz a n o w sk i, M a je w sk i, p . d r . W y sz k o *  

w sk i, S y lla , w ic e -p re z e s R . M . p . C z e rw iń sk i,  

S z ó sta k o w sk i i in n i. O sta te c zn ie sp ra w ę  o d ro c z o ­

n o i p rz e k a z a n o k o m is ji re g u la m in o w e j. N a z a ­

k o ń c z e n ie se k re ta rz R . M . p . K o rth a ls o d c zy ta ł  

p ro to k ó ł, k tó ry R a d a M ie jsk a  p rz y ję ła .

P o p o s ie d ze n iu p u b lic z n e m o d b y ły s ię o b ra d y  
p o u fn e .

Na srebrnym ekranie.

„Ponad Śnieg 44.
P rzy k la sn ą ć  m o ż n a z sz cz e re g o se rca  D y re k ­

c ji K in a , .K o n k o rd ji” , ż e n ie sz cz ę d z i k o sz tó w  n a  

to , a b y d a ć sw y m  s ta ły m  b y w a lc o m  sp e k ta k l p ra w ­

d z iw ie p o w a ż n y ta k p o d w z g lęd e m  w a rto śc i l i te ­

ra c k ic h , ja k i a r ty s ty c z n y c h . K to z n a p rz e c u d n e  
p o w ie śc i Ż e ro m sk ie g o , te n n ie p o trze b u je  sp e c ja l­

n e j z a c h ę ty  n a  to , a b y p ó jść i o g lą d a ć  je  n a  s re b r ­
n y m  e k ra n ie , „Ponad Śnieg” --o to  p rz e p ię k ­

n e d z ie ło Ż e ro m sk ie g o , k tó re u k a że s ię n a e k ra ­

n ie „Konkordji”. D la  ła tw ie js z e g o  z o r je n to w a -  
n i  a s ię o w a rto śc i te g o a rcy d z ie ła f ilm o w e g o  p o -  

d a je m y p o n iż e j k ró tk ie s tre sz c z e n ie :

„ W s ta ry m  k re so w y m d w o rz e Ł u ż y rz ą d z i  

w ła śc ic ie lk a m a ją tk u  p . R u d o m sk a . R u d o m sk a  b y ­

ła c io tk ą  i o p ie k u n k ą I re n y , w sp ó łw ła śc ic ie lk i  m a ­

ją tk ó w , p rz y g a rn ię te j p o śm ie rc i m a tk i. A b y n ie  

o d d a ć a n i p ię d z i z ie m i, k tó ra b y ła  d la  R u d o m sk ie j 

w sz y s tk ie m , p o s ta n o w iła  ta o s ta tn ia w y sw a ta ć  I re ­

n ę są s ia d o w i O le lk o w ic z o w i, k tó ry n ie c h c ia ł a n i  

w ia n a a n i ra c h u n k ó w . S k a rb e m R u d o m sk ie j b y ł  

sy n W ik o , k tó re m u  te ż w y szu k a ła sk ro m n ą ! p o tu l­

n ą H e len ę , m a rz ą c o sz c zę śc iu d w o jg a ty c h se rc . 

L e c z ja k ie ś  fa tu m  n ie sz c z ę ś liw e s ta n ę ło  n a p rz e sz ­

k o d z ie , b o W ik o z a k o c h a ł s ię p o u sz y w  sw e j k u ­

z y n c e I ren ie , d la k tó re j m iło ść o g a rn ę ła g o ja k  

p ło m ie ń . W ik o , n ie c h c ą c u tra c ić sw e j k o c h a n k i  

I re n y , p ra g n ie n ie d o p u śc ić d o ś lu b u z O le lk o w i-  

c z e m . W  ro z to p a c h w io se n n y c h , z a ś le p io n y  m iło ś ­

c ią , W ik o p o d n o s i s taw id ła  ta m u ją c e n a p ó r w o d y  

o d z a lew u  w si i d ro g i, k tó rą id z ie O le lk o w icz i z a ­

ta p ia  te g o  o s ta tn ie g o . I re n a  z a m ie sz k u je  z  W ik ie m  

w  m a le m  m ia s te c z k u . M iło ść ic h p rz e ry w a p rz y ­
ja c ie l W ik a , Ś w ia to b ó r , k tó ry  u w o d z i I re n ę  w  sz e ­

ro k i św ia t. W  w y b u c h łe j w o jn ie W ik o z o s ta je  

ra n n y i sp o ty k a s ię z H e len ą , k tó ra sz u k a u k o je ­

n ia z a w ied z io n e j m iło śc i w  sz a ta c h  ń a n ita r ju sz k i. 

M ię d z y  in n e m i je sz c ze p rz y g o d a m i lo s  z łą cz y ł W ik a  

i H e le n ę w  d w o rz e w  Ł u ż y ” .

Ja k  w id a ć z p o w y ż sz eg o , fa b u ła je s t b a rd z o  

u ro z m a ic o n a  i in te re su jąc a . P rz e su w a s ię t ło  m i­

ło sn e z h is to rją . N ie m o ż n a n a te rn m ie jsc u  o -  

p u śc ić n a z w isk a n a sz e j ro d a c z k i, to ru n ia n k i, k tó ­

ra w y s tęp u je w  p o w y ż szy m  o b ra z ie  ja k o je d n a z  

g łó w n y c h o só b . S p ie sz c ie w ię c b y w a lcy , sp ie sz c ie  

sy m p a ty c y , a u jrz y c ie o b ra z w sp a n ia ły , c u d  l i te ra ­

tu ry X X . w ie k u i te c h n ik i n o w o c z e sn e j. P a m ię ­

ta jc ie w ię c , ż e d z iś je s t d la n a s re n d e z v o u s w 
„ K o n k o rd ji” !

W iadom ości kościelne
O , 8 -m e j m sz a św .
O w 1 O V 1 su m a z p ro c es ją w  k o śc ie le . P o  

p o ł. o  g o d z . 5 -e j, N ie sz p o ry i m a jo w e  n a b o ż e ń s tw o .

U ro c zy s ta  p ro c es ja  n a  ry n e k  o d b ę d z ie  s ię u  n a s  

w  p rz y sz łą n ie d z ie lę , d n ia 2 . V I. b m . b r .

Ruch towarzystw.
Zebranie miesięczne Tow. Kupców Sa­

m odzielnych w Chełm ży odbędzie się dnia 31 bm . 
o godz. 1930 w „Hotelu Pom orskim ** ze wzgl. na  

bardzo obszerny i aktualny porządek obrad prosi 

o jaknajliczniejszy udział. Zarząd.

Baczność! Podoficerowie Rezerwy 
Koło Chełmża: Jutro, dnia 30 b. m . o godz. 
4-tej (rano) zbiórka w Rynku wszystkich  członków  

udających się pieszo na Kongres Eucharystyczny  

w Toruniu. W ym arsz nastąpi punktualnie o godz. 
4.ia. Członkom którzy użyją pociągu na powyżej 

podaną uroczystość zwraca się uwagę, ażeby bile­

tów .w Toruniu nie oddąwąli, gdyż za okazaniem  

tychże otrzym ają zniżkę"kolejową w drodze pow ­

rotnej.
Punkt zbiorny w Toruniu: Plac przy Ban­

ku Polmkiw.
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K IN U M IM  Ponad śnieg BA
IIIIIU I1UIIIIUIIU  Jll podług  głośnej pow ieści Stefana Żeromskiego

CH EŁM ŻA , ul. K olejow a 24. W rolach głów nych w ystępują znani polscy ’artyści 

z naszą uroczą rodaczką to m n ia n k ą
W  Ś r o d ę  2 9 i W  c z w a r te k 3 0 b m . Zof  ją Szymańską w roli H eleny na czele. ONMLKJIHGFEDCBA
Wielki szlagier ostatniej polskiej produkcji -^zecz dzieje się w starym kresow ym dw orze Łuży  

filmowej sezonu 1929 r. p. t.: w czasie w ojny bolszewickiej.

Pod w zględem technicznym obraz Ponad 
śnieg prześciga w szystkie dotychczas w y­

św ietlane polskie obrazy!

Początek seansów w dni powsze­
dnie o godz, 8-mej i 9,30 wiecz,

W o ln y w stę p  i b ile ty  u lg o w e  

n ie w a ż n e .

(C

c

U

O g ło sz e n ie .
Z dniem 29. m aja 1929 r. przenie­

śliśm y się do now ego lokalu przy

R y n k u  n r . 3 -
K asa otw arta dla publiczności od godz, 

9-ej dó 13-ej i od 15-ej do 17-ej 
a w soboty od 9-ej do 13 ej.

KOMUNALNA KASI OSZCZĘDNOŚCI
miasta Chełmży Tel. 140.

^^IMIBIIIIllIllllllllllllllllllllllllilllllllillllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllinilllllllllllllllllllNillllllllllHIIIUIIIIIIIIIIIk^  ̂

s W  je d n o śc i s iła !  W  je d n o śc i s iła  1 -

|  Z w ią z e k  Z je d u . Z a w o d o w e g o  P o lsk ie g o
1 filji Rzemieślników i Robotników w Chełmży

i

i

u r zą d z a  w  r o c z n icę  p o św ię c e n ia  sz ta n d a r u  
d n ia  2 -g o  c z e r w c a  b r . w  o g r o d z ie  . ,W illi W o w e j  

im m

O godz. 930

i

W sz e lk ie p r a c e

O godz. 15.

O godz. 16.

PROCRA M:
zbiórka wszelkich towarzystw w ogrodzie 
„Willi Nowei“, skąd ruszy pochód do kościoła 
i weźmie udział w procesji, 

powtórna zbiórka towarzystw w ogrodzie 
„Willi Nowej’*, skąd ruszy pochód przez m asto, 

K O N C E R T w  ogrodzie, podczas którego 
różne niespodzianki i gry to varzyskie.

Przygrywać będzie orkiestra Tow. Powst. i Wo;aków z Chełmna.

m alarskie
wewnętrzne i zewnętrzne 
wykonuje solidnie i po 

przystępnych cenach.

Fr. Zieliński
mistrz malarski

T o r u ń sk a  1 4 .1 1 .

W stę p d o o g r o d u  5 0 g r . — — d lii d z ie c i z  O  g r . łiżki metalowe
gsp r z ę ty d o m o w e  i k u ch e n n e  

poleca w wiellcm wyborze po 
bardzo niskich cenach

F-ma JAN PAPRZYCKI
4 i  B y d g o sz c z .  .

Zbożowy Rynek 3 
V róg Bernardyńskiej.

le p n ik j sm o lę ,  

tr z c in ę  su fito w ą ,  

g w o ź d z ie  p a p o w e  i tr z c in o w e , 
c e m e n t p o r t la n d z k i

i w szystkie

a r ty k u ły m a la r sk ie
Cfaz w ielki w ybór ta p e t  

jako i Sól bydlęcą 

oferuje po cenach konkurencyjnych  

H u r to w n ia  k o lo n ia ln a  i  
fa b r y k a  w ó d e k , i l ik ie r ó w  

F ?  B o r u s  i  C z e r w iń sk i  
Chełmża, ul. Strzelecka,

g W * P o k o n c e r c ie Z A B A W A  T A N E C Z N A

Szanowne obywatelstwo miasta i okolicy jaknajuprzejmiej zaprasza

Z a r z ą d  Z . Z . P .

Poniiiitzt,
K o n se r w y  o w o c o w e  

i w a r z y w n e  
P r a w d z iw e so k i o w o c o w e ais sztuczne 

poleca po najniższych cenach 

W ik to r  O lsz e w sk i  
Chełmża — ulica Toruńska 36.

R e k la m a d ź w ig n ią h a n d lu !

k r ad ż ieże z włamaniem
mogą doprowadzić Was do ruiny, jeżeli nie ubezpieczycie zawczasu Waszego mienia 

w Towarzystwie

Z W IĄ Z E K  U B E Z P IE C Z E N IA

Pierw szorzędne  

p ia n in a  
poleca

B. tSonifflerield
Największa 

w Polsce

Fabryka Pianin
B y d g o sz c z
Śniadeckich 56  

Tel. 883 i 458
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O d d z ia ł w  P o z n a n ia , ul. Pocztowa nr. 11. Telef. 27-88.

Ajentury we wszystkich miejscowościach, przyjmują ubezpieczenia od o g n ia ,  
k r a d z ie ż y  z włamaniem i tr a n sp o r tó w  na dogodnych warunkach.

A ie n tu r a  n a  C h e łm ż e i  o k o lic e : ’ ■ ,a lia n C z a jk o w sk i c h e im ż a  
R y n e k  G a r n ca r sk i n r . L

K H SH  
ogniotrwała 

na sprzedaż u

Wintera
Toruńska 10. .

p

K o n k u r s
na

prate malarskie
Całkow ite odm alow a­
nie sali K ina Polonji.

O ferty przyjm uje  
w  poniedziałek 3. V I. 
od godz. 12  —  14-tej. 

OjfBk. Kina Polonjl
Rynek bednarski.

3—4 pokojowe

mieszkanie
najchętniej w śród­

m ieściu. Czynsz w e­
dle ugody, płatny z 
góry na rok. Zgłosz. 
pisemne pod „N atych­
m iast do „Przeglądu  
Pom orskiego'4 ,

nadszedł
now y transport opon  
i dętek row erow ych, 
znanych pod w zglę­
dem jakości krajo­
w ego w yrobu, 

„ P e » e g e ‘ Ł 
i te, z pow odu w ięk­
szego zakupu pole­
cam po cenach zniżo­
nych. K om plet gar­

nituru 29 zł. K olor 
opon na  życzenie. Po­
leca w arsztat m echa­
niczny

A . W ie e k i, 
Chełmża, Rynek

P o le c a m  
po cenach bezkonku­
rencyjnych row ery  
znanych fabrykatów  
na raty, m aszyny do  
szycia,centryfugi, gra­
m ofony, m andoliny, 
skrzypce, harm onje, 
organki, części do  
radja, baterje ano­
dow e, baterje do lam ­
pek kieszonkow ych, 
scyzoryki, nożyczki, 

brzytw y, m aszynki do  
w łosów strzyżenia, 
części dla prądu sła­
bego jak : ogniw a 
m okre, drut m iedzia­
ny, dzw onki, naciski 
i t. p. W arsztat m e­
chaniczny

A, Wieeki, 
Chełmża Rynek,

pies - w ilczek. Za  

zw rotem kosztów do  
odebrania
lm bram ,Bielczyny.

Druki
w szelkiego rodzaju  
w ykonuje gustow nie- 

szybko i tanio

D r u k a r n ia  
P r z e m y s ło w a .


